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STRESZCZENIE

Zima. Obrzeża dwupasmówki, po której pędzą tiry, zakamarki małego przygranicznego miasteczka, wymarłe torowiska po zamkniętej trakcji kolejowej - to trasa odbywanych dzień po dniu wędrówek matki (Katarzyna Figura) i córki (Natalia Rybicka). Mieszkają w małym kolejarskim domku przy torach i doglądają dziecka, które córka - piętnastoletnia dziewczyna urodziła przed kilkoma miesiącami. Matka próbując ją zmusić do wyznania uparcie strzeżonej tajemnicy - kto jest ojcem - złożyła przy niej uroczystą przysięgę na grobie męża: ochrzci dziecko w święta, ale przedtem odnajdą ojca, aby nadać małemu jego imię. Zdeterminowana           i „nierozgarnięta” córka kluczy naiwnie, wciągając matkę w coraz to nowe i coraz bardziej niebezpieczne poszukiwania, aż po zaskakujący finał.  

Obsesyjne wędrówki „po tajemnicę”, pełne drastycznych zdarzeń uświadamiają matce jej własne mroczne sekrety i skrywane lęki, córce zaś dają nadzieję i oczyszczenie.    

O FILMIE

Ryszard Brylski napisał scenariusz filmu zainspirowany opowiadaniem „Żurek” - Olgi Tokarczuk. Jest to w pierwszej warstwie urzekająco prosta i śmieszna, choć zaprawiona goryczą, obyczajowa miniatura. Trzy epizody z życia naiwnie borykających się z losem bohaterek zostały spisane przez autorkę na kilku zaledwie stronach. Mogłoby się więc wydawać, że to materiał zbyt ulotny na pełnometrażowy film fabularny. Tymczasem – jak wyjaśnia reżyser - tekst okazał się znacznie bardziej złożony i niezwykle sugestywny. Subtelnie zakodowany pod powierzchnią mit religijny, do którego odnoszą się losy bohaterek, buduje metaforę, a między wierszami lakonicznych opisów i arcyzabawnych dialogów rysują się wątki przejmującego ludzkiego dramatu, owianego jakąś mglistą, ponurą tajemnicą.

Trudno nazwać scenariusz „Żurka” typową adaptacją. Naszkicowane w opowiadaniu postacie, zdarzenia i dialogi, trzeba było w filmie zbudować na nowo. Wszystko jednak wyłoniło się z ducha opowiadania i przy zachowaniu jego specyficznego klimatu. (...)Uwielbiam takie dwuznaczności, przeplatanie „śmiesznego ze strasznym”– zaznacza Brylski – to bardzo filmowe, ale też trudne w realizacji, zwłaszcza, gdy opowiadamy film prostymi środkami.

Budowanie napięć z błahych pozornie zdarzeń, konsekwentne operowanie szczegółem, zarówno w ekspresji postaci, jak i w drobnych poetyckich cezurach, wyznaczyły sposób inscenizowania i metodę pracy z aktorami. Katarzyna Figura i Natalia Rybicka stworzyły postacie na wskroś realistyczne, ale nie jednoznaczne;  każda na swój sposób obnosząc ich mroczne sekrety. (...)Reżyser nie odsłania tajemnicy, raczej ją sugeruje, ale ja grałam bez niedomówień. I miałam wrażenie, że wręcz dotykam szaleństwa – mówi w wywiadzie prasowym Katarzyna Figura. 

Aurę tajemniczości i niedopowiedzenia osadzoną w zgrzebnych realiach  prowincji sugestywnie oddały zdjęcia Arka Tomiaka. Wyrafinowane plastycznie  i jednocześnie proste w wyrazie, przy skupionej pracy kamery,  wydobyły na plan pierwszy to co istotne, a zawoalowały to co intrygujące i poetyckie. Niezwykle spójna z filmem i skuteczna w budowaniu nastroju i metaforycznych skojarzeń jest oszczędna w brzmieniach, zmysłowa muzyka Michała Lorenca.

WYWIAD Z REŻYSEREM – RYSZARDEM BRYLSKIM

Dlaczego wybrał Pan opowiadanie Olgi Tokarczuk na scenariusz swego drugiego filmu? 

To przypadek. Tadeusz Nyczek, późniejszy producent filmu przysłał mi nie wydane jeszcze wtedy opowiadanie Olgi Tokarczuk, z sugestią, że jest to materiał na film. Było bardzo dobre, ale miało tylko osiem stron i nie będąc streszczeniem jakiejś dużej fabuły dawało się adaptować na trzy, najwyżej cztery sceny jakiejś filmowej etiudy. Dopiero przy kolejnym czytaniu odkryłem jakie daje możliwości. Było tak inspirujące, że po trzech tygodniach miałem już pierwszą wersję osiemdziesięciostronicowego scenariusza.      


Co jest najtrudniejsze przy pracy nad scenariuszem filmu, który jest adaptacją literatury? 

Nie ma reguł. Może to barbarzyńskie, ale myślę, że zanim wpadnie nam w ręce tzw. materiał literacki trzeba nosić już w sobie jakiś zarodek filmu - amorficzny kształt, którego nie możemy jeszcze do końca ogarnąć. Wtedy reakcja połączenia jest nieomal wybuchowa. Poza tym mając wcześniej, nawet nieokreśloną ale własną wizje, nie będziemy się potem bali całej tej chirurgii, która przy każdym adaptowaniu literatury jest nieodzowna.      


Czy szybko udało się przystąpić do realizacji filmu? (Proszę opowiedzieć, jakie przeszkody napotykał Pan zanim padł pierwszy klaps.)

Scenariusz filmu był gotowy w roku 2000. Od razu został bardzo dobrze zaopiniowany i miał być wtedy realizowany. Niestety tak się nie stało. Minęły  prawie cztery lata, a przez cały ten czas zabiegaliśmy o jego skierowanie. Ja bałem się, że stracę dobry film - albo tekst się zestarzeje, albo ktoś nakręci podobny i stanę się epigonem własnego pomysłu. Takie lęki zawsze paraliżują i  nie dają się łatwo stłumić pracą nad jakimś nowym, zastępczym projektem. Dlatego kiedy zaproponowano mi skierowanie „Żurku” na nowych o wiele gorszych niż wtedy warunkach produkcyjnych, zdecydowałem się bez wahania. To był ostatni moment. Miał być o wiele mniejszy budżet, a co za tym idzie drastycznie zmniejszona ilość dni zdjęciowych, mniejsze pieniądze na sprzęt, inscenizacje etc. Jednak nie bałem się. Obaj z Arkiem Tomiakiem (operatorem), czekaliśmy długo na ten film i obaj byliśmy dobrze do niego przygotowani.           


Proszę opowiedzieć o castingu, o „wyborach obsadowych”, a w szczególności o tym, jaki udział w projekcie miała Katarzyna Figura? 

Katarzyna Figura została obsadzona w głównej roli już wtedy w 2000 roku i nie ukrywała, że jest to dla niej bardzo ważna rola. Kiedy jesienią ubiegłego roku dowiedziałem się, że film skierowano ponownie do produkcji Kasia leżała w jakiejś klinice pod Nowym Jorkiem i miała za kilka dni urodzić córkę. Bałem się, że nie zagra, ale zadzwoniła do mnie i zapewniła, że zaraz po porodzie wraca i możemy zacząć próby. Teraz już wiedziałem, że podobnie jak my czekała na ten film i nie straciła wiary w jego realizację. Była też świetnie przygotowana, pamiętała scenariusz i mimo macierzyńskich obowiązków pojawiała się na castingach, które miały wyłonić kandydatkę do roli jej filmowej córki, a potem już na próbach z Natalią. 

Jak układała się współpraca z Natalią Rybicką, która jest jeszcze bardzo młodą aktorką? Czy jej rola wymagała jakiś specjalnych przygotowań?

Natalia jest bardzo zdolna. Już na castingu, który zaczęliśmy od najtrudniejszej sceny, po kilku zdawkowych uwagach na temat niełatwej przecież roli, bez znajomości scenariusza, zaprezentowała całą gamę gestów, spojrzeń i zachowań, z których potem na próbach i na planie zbudowaliśmy bez trudu postać Iwonki. Grając przez cały właściwie czas z Kasią Figurą instynktownie pilnowała własnej ekspresji i rytmu i dlatego obie się tak świetnie uzupełniają. Są do siebie podobne fizycznie a jednocześnie odmienne. Myślę, że Natalia jest stworzona do kreowana tzw. trudnych i skomplikowanych psychologicznie postaci.       


Wspaniały klimat stworzyły zdjęcia Arkadiusza Tomiaka? Jak wyglądała współpraca z Arkiem? Czy trudno było znaleźć wspólny język?

Jak już wspominałem Arek był przy tym projekcie od początku. Nie znaliśmy się przedtem, ale po pierwszym omówieniu scenariusza wiedzieliśmy jak film ma wyglądać. Potem czekaliśmy  i Arek, podobnie jak ja miał przekonanie i determinacje, żeby robić ten film za wszelką cenę. To ważne mieć przy sobie kogoś takiego w momencie, kiedy racjonalne przesłanki nie wróżą najlepiej. Myślę tu o kłopotach budżetowych  filmu. Obaj wiedzieliśmy, że nie stać nas na najmniejszy choćby błąd. Obaj z żalem wykreślaliśmy ze scenopisu nasze najpiękniejsze, ale    i najdroższe pomysły. Obaj w końcu wskoczyliśmy na bardzo głęboką wodę i codziennie po zdjęciach podając sobie ręce upewnialiśmy się, że płyniemy dalej.      


W Polsce, podobnie jak w innych krajach, problem niechcianej ciąży u nastoletnich matek, jest wciąż aktualny. Dzięki temu film zyskał wymiar uniwersalny. Istnieje jednak w tej historii drugie dno, które jest jednak przez Pana zakreślone tak delikatnie, że tak naprawdę każdy mógłby odczytać z tych aluzji co innego. Porusza Pan zasłonięty grubą zasłoną problem molestowania nieletnich w ramach rodziny. Proszę opowiedzieć o tym więcej. 

Lubię kino społeczne w jego najlepszych odmianach zwłaszcza angielskie kino gniewnych z lat sześćdziesiątych i to co robi teraz Mike Leigh. Podziwiam Czechów, ze nie zgubili wypracowanej przez lata ciągłości i robione przez nich współcześnie kino społeczne nie zatraciło poetyckiego uroku i święci zasłużone sukcesy. Nie lubię jednak w kinie społecznym tzw. nurtu problemowego, który zwłaszcza w Ameryce, odpowiada - czy wychodzi naprzeciw doraźnym, często publicystycznym trendom. „Żurek” nie jest filmem o problemie niechcianej ciąży nastoletnich matek, ani o problemie molestowania nieletnich w ramach rodziny. Jest to film, który szuka proporcji między dobrem i złem w ich uniwersalnym wymiarze i pokazuje jak ulotne mogą być tu granice. Stąd tyle tu niedopowiedzeń i wątpliwości, które nie opuszczają nas nawet w konfrontacji z religijnym mitem.

EKIPA

RYSZARD BRYLSKI – reżyser

Reżyser filmowy, scenarzysta. Absolwent Wydziału Grafiki ASP i Wydziału Reżyserii PWSFTViT w Łodzi.  W latach 1987-1990 przebywa w USA, gdzie realizuje cykl reportaży telewizyjnych dla stacji WNYC, PBS, oraz dla TVP - współautor i reżyser cyklicznego programu „New York, New York”. Jest także twórcą wielu filmów reklamowych, które realizuje dla międzynarodowych sieciowych agencji reklamowych. W 1995 roku debiutuje filmem fabularnym „Deborah” / Zlaty Debut-Trlicko 96/. Jest autorem scenariuszy filmowych: „Deborah” /1993/ „W złą godzinę” /1998/ i „Żurek” /2000/. W latach 2001–2002  współpracuje  z  TVP reżyserując   kilkadziesiąt odcinków telenoweli „Plebania”. W roku 2003 realizuje „Żurek”, który jest jego drugim filmem fabularnym. 

ARKADIUSZ TOMIAK – zdjęcia

Wybrana filmografia
1997 PRZYSTAŃ
2000 DALEKO OD OKNA
2000 NIEZNANA OPOWIEŚĆ WIGILIJNA 
2000 SŁONECZNA WŁÓCZNIA
2000 SIEĆ w WIELKIE RZECZY
2001 CISZA
2002 KARIERA NIKOSIA DYZMY
2003 SYMETRIA
2003 ZRÓBMY SOBIE WNUKA
2003 ŻUREK

MICHAŁ LORENC - muzyka
Kompozytor muzyki filmowej. W latach 1973-77 związany z "Wolną Grupą Bukowiną". W latach 1979-81 wraz z Jackiem Kleyffem i Michałem Tarkowskim współtworzył "Teatr Paranoiczny". 

Wybrana filmografia

1982 LATAWIEC
1987 ŁUK EROSA
1989 300 MIL DO NIEBA
1989 BAL NA DWORCU W KOLUSZKACH
1990 KANALIA
1990 ZAKŁAD
1991 KROLL
1992 PAMIĘTNIK ZNALEZIONY W GARBIE
1992 PSY
1993 LEPIEJ BYĆ PIĘKNĄ I BOGATĄ
1994 PSY 2. OSTATNIA KREW
1995 BLOOD AND WINE
1995 DEBORAH
1995 POKUSZENIE 
1995 PROWOKATOR
1996 EXIT IN RED
1996 POZNAŃ 56
1997 BANDYTA
1998 AMOK 
1998 NIC
1998 ZABIĆ SEKALA
1998 ZŁOTO DEZERTERÓW
1999 JAK NARKOTYK
1999 WSZYSTKIE PIENIĄDZE ŚWIATA
2000 DALEKO OD OKNA
2000 ZAKOCHANI Muzyka, 
2001 PRZEDWIOŚNIE
2001 WHERE ESKIMOS LIVE
2003 ŻUREK
2003 SYMETRIA

JOANNA DOROSZKIEWICZ - scenografia
Wybrana filmografia


1988 BANDA RUDEGO PAJĄKA Scenografia
1993 POLSKI CRASH Scenografia
1995 NIC ŚMIESZNEGO Dekoracja wnętrz, 
1998 U PANA BOGA ZA PIECEMDekoracja wnętrz, 
1998 ZŁOTO DEZERTERÓW Scenograf II, 
2000 TO JA, ZŁODZIEJ Dekoracja wnętrz, 
2001 WIEDŹMIN Dekoracja wnętrz, 
2002 PORNOGRAFIA Scenografia, 
2002 POWIEDZ TO, GABI Scenografia, 
2003 ŻUREK, Scenografia

AKTORZY


KATARZYNA FIGURA – Halina 

Wybrana filmografia

1984 PRZEZNACZENIE
1984 GA-GA, CHWAŁA BOHATEROM 
1985 BEZ KOŃCA
1985 PIERŚCIEŃ I RÓŻA
1985 KOMEDIANTKA
1985 ROŚLINY TRUJĄCE
1986 PRYWATNY PAMIĘTNIK GRZESZNIKA
1986 SEZON NA POTWORY
1987 POCIĄG DO HOLLYWOOD
1988 W KLATCE
1988 KINGSAJZ
1989 ESTACION CENTRAL
1989 RIFIFI PO 60-CE
1989 PORNO 
1990 L'AMBASSADE EN FOLIE, (ZAKAZANE ZWIĄZKI)
1990 PANNY I WDOWY
1990 NAVARRO
1991 DROGA MLECZNA 
1991 VOIX DANS LE JARDIN, (GŁOSY W OGRODZIE)
1992 GRACZ  
1992 LAVATRICE, (PRALKA)
1993 WESOŁA NOC SMUTNEGO BIZNESMENA
1993 FATAL PAST, (FATALNA PRZESZŁOŚĆ)
1994 PRET-A-PORTER
1994 PERLE NOIRE, (CZARNA PERŁA)
1995 WRZECIONO CZASU 
1995 TOO FAST, TOO YOUNG, (ZBYT SZYBCY, ZBYT MŁODZI)
1996 AUTOPORTRET Z KOCHANKĄ
1997 HISTORIE MIŁOSNE
1997 SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO JORKU
1997 KILER
1997 ZEGAR SŁONECZNY
1998 PROSTYTUTKI
1998 ZŁOTO DEZERTERÓW
1998 NIEMCY
1999 KILER-ÓW 2-ÓCH 
1999 AJLAWJU
2000 ZAKOCHANI 
2001 PIANISTA 
2002 ZEMSTA 

Role jako dziecko
1973 ZGINĄŁ PIES
1977 MYSZ

Praca na scenie
2000 ZAZDROŚĆ NA 3 FAXY
2002 HANEMANN 
 

NATALIA RYBICKA - Iwonka
Filmografia


2001 WIĘZY KRWI 
2002-2003 SAMO ŻYCIE
2003 ŻUREK

ZBIGNIEW ZAMACHOWSKI - Matuszek
Wybrana filmografia

1987 ZABIJ MNIE GLINO
1987 ZAD WIELKIEGO WIELORYBA
1988 DEKALOG, DZIESIĘĆ 
1989 BAL NA DWORCU W KOLUSZKACH
1990 KORCZAK
1990 SESZELE
1990 UCIECZKA Z KINA "WOLNOŚĆ"
1991 30 DOOR KEY 
1992 SAUNA
1993 TARANTHRILLER
1993 TRZY KOLORY. BIAŁY
1994 TRZY KOLORY. CZERWONY 
1994 ZAWRÓCONY
1995 PUŁKOWNIK KWIATKOWSKI
1996 ODWIEDŹ MNIE WE ŚNIE 
1997 KOCHAJ I RÓB CO CHCESZ
1997 PUŁAPKA 
1997 SZCZĘŚLIWEGO NOWEGO JORKU
1998 DEMONY WOJNY WG GOI
1999 OGNIEM I MIECZEM
2000 CZEŚĆ TERESKA
2000 NAR NETTENE BLIR LANGE...
2000 PRYMAS. TRZY LATA Z TYSIĄCA
2000 WEISER
2001 STACJA 
2001 WIEDŹMIN
2002 ZMRUŻ OCZY
2002 THE PIANIST
2003 CIAŁO
2003 LICHTER
2003 ZRÓBMY SOBIE WNUKA
2003 ŻUREK

